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__ (Dekończenie.) 
| Młyny WW arssewskie. > 
"Młynów pod Warssewą ku Starostwu 

Warssewskiemu należących iest pięć, przy 
pod Gaiem Warssewskim na Strudce; sta- 
wów nie masz, ieduo bardzo małe złoby i- 
dzie woda na młyny. , 

Maią Młynarze dziedziczne na trzecią 
miarę, którzy faaią prawa star „od Ksią- 
żąt. -Są też pod miastem dwa mlyny na 
łodziach na Wiśle, które też maią swe o- 
sobne Młynarze dziedziczne na trzeciey 
mierze. nA ; 

Z tych młynów piąci, Jegomość Pan 
Starosta Warssewski dawa arędą do Skarz 
bu Jego Król: Mości fl: 700. Ztey sum- 
my Jego Mość Pan Starosta ma od Kró- 
la Jego Mości Urgielta dorocznego Zło- 
tych 500. Zwonnikom Warssewskim Ko- 


ścioła Sgo Jana, za nadaniem Jego Królew: | 


Mości dzisieyszego Pana, dawaią każdy rok 


< ZH: i2. Dowiadowaliśmy się ieżeli by te 
młyny pod Wo»rssewą Królewskie uczy-- 


nić mogły większy pożytek niżeli aręda 
„wynosi, tak naddali sprawe Młynarze, i 
Urzędnicy pierwsi, 1Ż ztych młynów pod 
Gaiem kędy słody mielą, ze trzech dosta- 
wa się na stronę Królewską okrom miary 


młynarskićy, pospolicie ieśli nie więcey 
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każdy glod abo sześć 


| uczynią te same słody Zi: 
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tedy niemniéy słodów. dwieście dwadziee 
i narys Warssewskiey wierzchowałey» 


ścia miary: 


A w każdy słód mierzą po sześć korcy; Dg- 
dzie korcy 1320 miary wierzchowatey, a' 
korey przedawano 
po cztery talnry, ale inszych 
i rzadko taniey, 

968. — Zyta 
trone Królewską z tych 
trzech młynów pod Gaiem rzadko mniéy 
korey 162, przedawalą pospolicie makez: 
mlyýnów per-grossos tluodecem a czasem - 
daleko drożey, uczyni to Zł: 64 groszy 21. 

przenice wymierza się ieźli nie więcey 
tedy nie mniéy korey 140, przedawałą mą- ` 
kę przenną pospolicie per grossos viginti, 
uczyni to Złotych 93 groszy 10. 

„À ztych młynków lodnych dwa pod 
miastem, dostawa się do rohu Żyła pospo- 
licie korey 120, każden korzec miąką prze- 
daią per grossos duodecem, uczyni to Zło- 
tych 48. ; CX 

Summa co uczynić mogą młyny Wars- 
sewskie gdyby znich na Króla wymierzo- 
no, uczynią Złotych 1174 „proszy AES 

` Mtyny Mieygkie. . W 

Girzy Garbach/ mieszczanin Warssewski 
ma też pod miastem na Wiśle dwa mfy- 
ny lodne, z których wedle przywileia swe- 
go, płaci do skarbu każdy rok fl: 6. 

Szaslinga mieszczanin, ma też młyn lodny 
na. Wiśle z którego nic do skarbu nie pła- 
ci, mieni się mieć wolności. R 

Franz Liszcz ma dwa młyny na Wiśle 
lodne, z których za przywilelema który ma 


natencza8 
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czaeów przedawaią drożey, 


wymierza się na $ 
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© go Papiernik Złotych 24. 
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odJego Królewskićy Mości 


* pana, nie płaci do skarbu, z których mły- 


nów iako on sam powiedział wymierza 

się do roku żyta mnićy albo więcey, kor- 

ey 56.” +uzenicy korey 2571. 2%, 
Młyn Papierowy tamże pod >Gaiem. 
Jest tam przy tych mły nach Królewskich 


młyn papierowy, który nilyn Jego Kró- 


lewska Mość, dać był raczył do żywota nie- 
boszczykowi Księdzu Szamborskiemu dzie: 
kanowi Warssewskiemu, p'acił mau z nie- 
Który „polem 
za konsensem Jego Królewskiey Mości, fon- 
dował na ołtarz Sgo Jana, dziś ten młyn 


* trzyma Ksiądz Pikarski Dziekan . Warsse= 
awski * RARE 


Niny w starym Mieście. 

' Winy potoczne, kture bywaią przekazane 
Woyta, Pan Sta- 
rosta bierze dwie części, a Woyt Warsse- 


wski starego miasta trzecią, miożę się do. 


stać tych win,mniey abo więcey nasirone 
Pana Staroscinę fl,10. 


Wine bite, te mieszczanie bierą, mienią się K 


mieć Prawo na tò iza głowe gdy się trafi. 
PY óyt Statomieyski. 
Jest też w Slarym miescie Woyłt dziedzi- 


"eany, ma przywiley srar cd. Książęcia Ma- 


zowiechiego Janasa starszego, z wolnoscia- 
mi na doim abo kamienice w miescie I na 
Włokę roléy, żadney posługi nie winien, 
iedno woyne służy iakoinszy slachcie. 

; o Coronacym = -. 
Mieszezanić Warssewscy starego miasta da- 
waia Coronacycy gdy się trafi, Sexagenas 
quadraginta. | 

? Wóz IY oienny. 

* Warssewianie Starego miasta, winni Wóz 


Woienny wyprawować, gdy się trafi wy- 


prawa woienna wedle Przywileia. : 


Summa prowentów ztego miasta Starego 


iezęść z Nowego z młynów, okrom Fol- 
warku, facit- fiorenornia Mille quingento- 
rum quinquaginta,Grossorum septemdecem, 
Denariorum novem. ie 

Jatki na Nowym Miescie. È 
Jest Jatek mieykich na Nowym miescie 10, 
między ktoremi Mieszczanie za nadaniem 


ią iatek pięć, Wuyt iatki dwie, a ze trzech 
plačą Panu Staroseie każdy rok na Sty 


m 
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dzisieyszego | Marcin, czynszu per Grossos viginti, i pa 


kamieniu toin pes grossos triginta, uczy- 
nią iatki f. 5. = AO : 
Łaźnia, IW aga. żę 
Mieszczanie Warssewscy: z obu miast, 
maią Prawa na łazniei na wagi, sami z nich 
pożytki bierą na oprawę miasta. j 
D -INV iny: 7 
Win z Nowego miasta dostąć się może 
na strone Pańa Staroscine, okrom częsci 
Woytawskiey, fi. 12. 
oyt, 


-- Na nowym miescie VVarssewie iest Woyè 


dziedziczny, ma prawo stare na włokę wol- 
ną we wsi Polikowie Krolłewskiey, trzeci 
pieniądz winy, osmą iatkę mięsną, morg 


roley na ogrodzie, nie winien zadney po- 


sługi, iedno woyne służy, . 
; -Coronacya. 
Mieszczanie Nowoniieyscy, winni od 
kupować Woz Woienia y florenorum vigin- 
ti- quatuors } D 


Summa wszystkich Prowentów z Warssewy 


lak z Starego miasta iako iz Nowego i a 
Młynów, okrom folwarku, facit florenos Mi- 
lie quingintas Sexaginta duas, , grossos. 
sepiem decem, Denariós novem. . 
Folwark. = SA i 
Jest przy Warssewie folwark nie mały 
przy. samym mieście, rozdziełony na trzy 
Pela, dwie pole leżą na dobrym gruncie 


ale trzecie pole piasku się uradza, ale go 


tacno poprawić, bo gnoim w miescie do- 
syć. > > 2 ; 
Pierwsze pole leży na końcu miasta za S. 
Krzyżem, na które się pospolicie wysiewą 
ozimiego żyta korcy 110, uradza się kop 
trzysta piędziesiąt a czasem 400, czasem viç- - 
day. ; w Te PRA 

Drugie pole srednie na które się wysie- 
wa Żyła na zime korcy 130, uradza się 
wedle roku. cassul 400, niegdy caśsul 450, 
niegdy 500. OSOZ 

Trzecie. pole Skonieezne na które się 
wysiewa korey 140, uradza się żyta kop, ie- 
dnego roku 300, drugiego 400, a drugiego 
350 wedle urodzaiu, bo tam pole podley- 
sze, sę > 

- Na tym polu średnim roku przeszłego 


Książęcym i Królewskim przywilejem, ma- | wysiano było Żyta na zime korcy 130, v- 


rodziło się dziesięcine edprawiwszy, kor- 
cy 458, dawała každa kopa pospolicie per 


Coretas duas, uczyni korcy 916 miary 
Warssewskićy, na nasienie zostawiwśzy 
na pole pierwsze korcy 109, zostanie kor- 
cy 806, każden kobzec szacuiąc per gros- 
sos decem facit fl. 268 gr: 20. 

Ale iż Pan Starosta mie przedaie tu przy 
brzegu Żyia, ale spuszcza do Gdańska, a 
8 korcy Warssewskich czynią 9 Gdańs- 
kich, może się tego żyta rzymierzyć na 
,Gdańskąmiare korcy 100, które może być 
przedane iako i insze, tey sammy może 
wyniść nieco na onera skutne, ostatek do 
„skarbu może bydź dano. ` ; 

Przenice wto pole wysiewa się pospo- 
licie korcy 3, iarey uradza się kop 12, 
czasem więcćy, W insze po!» więcey ićy 
sieią, i uradza się iey: więcóy, kaźda kopa 
. dawa per. Corretas dias, € asem mnićy, 
-~ facit korcy 24, na nasienie korey 4, z0- 
stanię korcy- 20,. każdy korzee per grosao8 
octodecem, facit fl: 12. += 


Jęczmienia wysiewalą w to. pole pospo-. 


licie karcy 16, uradza się gdy dobry uro. 
dzay kop 50 czasem 48, czasem 30, wedle 
roku; z kop 48 dawa kopa per Coretas duos 
et medium miary Warssewskióy , uczyni 
korey 120, na nasienie zostawiwszy korcy 
16, zostanie korey 104, każdy kórasc per 
grossos octo uczyni il: 27 — 22. 

Owsa wysiewaią wto pole kercy 90, u- 
radza się owsa siewnego Czasem kop 150, 
czasem 120; ezasem 100,. wedle roku Śres 
dniego kop 120, každa kopa sieczena dat 
wa per Coretos quatuor e! medinm, uczy- 
ni korey 540, na nasienie zostawiwszy 
korcy 90, zostanie korcy 450; każdy ko- 
rzec per grossos quinque, facit fl: 75. 

Grochu wysiewa się wto pole korcy 3, 
uradza się kop, czasem mniey, czasem wię- 
eey dwanaście, każda kopa daieper Core- 
tas duas, facit Coretas Viginti Quatuar, z0- 
zostawiwsży na nasienie korcy 3, zosia- 

(nie korcy 21; 
duodecem , facit fl: 8 — 12. 

_ Prose wysiewaią korcy półtora, uradza 
się wedle roku kop 10, a czasem więcey, 
każda kopa per Corelos duos, 
‘torum Viginti, zostawiwszy na nasienie 
korey 2, zostanie korcy 18, gdy bedzie 
ztłuczona na iagły, będzie iagíel korcy 9, 
każdy korzec po Złotemu, facił fl 9. - 


mieszka tam tkacz ustawicznie, 


każden korzec per grossos 


facit Core- | 


+ 
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"- Konopi wysiewaią korcy 2, uradza się 
mniey „albo więcey konopi kóp 6, namła- 
caią siemienia korcy 5, na nasienie'korcy 
2, przedać może korcy 3, per grossos vi- 
ginti quatuor, facit fl. 2. 12. 
Konopnych kit nacieraią 60, 
grossos duos, facit fl. 4.. ; 
Lnu wysiewaią korcy półtora, uradzą 
się lnu kóp 5, namłacaią mnièy abo wię- 
cey siemienia lnianego korey 4, na na- 


każda per 


|sienie korcy 2, zostaną korcy 2, per gros- 


sos triginti, facit fl. 2. Ñ 
Lnu nacieraią kit 30 każda per grossos 
duas facit fl. 2. ; 
Summa, z folwarku, 
groszy 6. iR: 
Ogrody. $ 


Są tam dwa ogrody dobre, na których 
siewaią użytki ogrodne, cybule, marchwie, * 
kapusty etc. za dobrą sprawą a gospodar- 
stwem, nad żywność dworską mogą uczy- 
nić pożytku te dwa ogrody, mniéy abo. 
więcey fl. 8. NA 
e: S Blech 

Jest przy Werssewie Blech w gain nie 
daleko młynów,dobrze pobudowany,przez - 
sławney pamięci Królową ogrodzony ze 

zech stron dylowaniem i parkanem , 
który płó- 
tna bieli, dawa z niego do roku w.ręce 
Panu Bogkiemu fl. «+ zy 

= o Den 0a te 

Jest ku Werssewie boru niemało zdas 
tnego, iest go wszersz i wzdłuż na pół 


facit złotych 412 


mile dobre, w nim drzewo dobre ku bu- 


dowaniu godne, i dębiny 
nicposzkodzóney. ||| 

Summa wszystkich prowentów z Sta- 
rego iako i z Nowego miasta Warssewy, 
zmłynów I z folwarków fl. 2255. 23. 9. 


nie mało całey 


It. 3 
OBRAZ STATYSTYCZNY 
KRÓLESTWA PRUSKIEGO; 
6.0, (Ciąg dalszy.) 
` Prayrodzone własności. krażua 
_3) ody, — Morze Baltyckie czyli mo- 
ie wschodnie, skrapia północne krańce 
Pruss Zachodnich, Pruss Wschodnich i Pos > 
meranii. Z powodu wiałkiego gruntu przy= 
brzeźnego, w niewielu tylko mieyscąch mo- 


320 
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gazawiiać okręty. a mianowicie: pod Gdań : 


skiem , Piławą i Memlem w Prusach, w 


_Pomeranii zaś, w Stiaslundzie, Greilsw al 


de, Szwinemiude, w Kolbergu, w Rugen- 


~ waldzie i w Swlpwinde. = Wybrzeża 


morza Baltyckiego w Prussach, sąpo wię- 
bszóy części z piasczystych wzzórzów i 
adsepów, które w niektórych okolicach, a 
mianowicie w Samlandyi, są dosyć wyso- 
kie i spadziste. — Ważnieysze zatoki lego 
morza, są: Port Kuryiski I port Szczeciń- 
ski, zwane po niemiecau Kurische und Fri- 
szche Haf, które są w Vrussach; Prorer- 
Wyck i Tromper-W yck, które są w Po- 
meranii>na wyspie Rugen, 

Do rzek większych płynących w Pań- 
stwie Pruskićm, należy Wisła, przycho- 
dząca z Szląsna Austryackiego, gdzie pod 
Cieszynemm poezątek swóy bierze. Pod To- 
quniein dopiero wbiega do Pruss Zacho- 
dnich, a pod Montawą dzieli się na dwa 


+ vkoryta, z których idące na wschód, zowie 


a i kilkoma uyściaimi wpada 
niedalekb od Elbląnga do frisze-haf, czyli 
do portu Szczecińskiego. Drugie ićy'ko- 


ryto zachowało nieodmiennie nazwiska Wi- 
sły i dzieli się znowu na dwie odnogi; 


większa 4 nich na wschód obrócona,_ gi-. 


nie także w porcie Szczecińskim, a druga 
omnieysza i płytsza, w pada do Baltyekie- 
go marza. Dawne wisły koryto, tak iest 
zapiaszczone, że iuż tylke dla czołen/ i 
dla małych statków rybackich, iest. spła- 
wnóm. Wisła ma blisko sto mil długości, 


jest spławną, tworzy przy swych brzegach 


żyzne równiny i błonia, które szczegól- 
niey poczynaiąc od Torunia, są nader 
piękne i urodzayne; nazywają ie żuława- 
mi. — Poniżey Torunia iuż nie tyle są u- 
rodzayne i tak co raz daléy, w wielu bo- 
wiem mieyscach, zamiast iłem częstokroć 
piaskiem brzegi swoie zasypuie. — Zboże, 

otaż i.drzewo, są waźnieyszemi płodami, 

tóre tą rzeką do Gdańska" spławiaią. — 
Znacznieysze rzeki do wisły w państwie 
Praskićm wpadaiące są: Brda, Drwen- 
ea i Motława. Pierwsza z nich zaczy- 


RZE 
Ć "WY Rossyi i w Szwecyi, ma przeciwnie 
` morze Baltyckie mmostwo mieysc pore 


towych, bardzo dogodnych. 


Pi 
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na się przy granicach Pomeranii, a pod 
Bydgoszszą wpade do wisły; druga płynie 
z Bossyi i dopiero ofnile 6d Torunia ginie” 
w aisle; trzęcia zaś czyli Ostalnia, zaezy» 
na się przy Dirszau pod Gdańskiem. Krób- 
kie iest iay koryto, ale za to tak głęvokia, zi 
że przy Gd.ńsku, większe nawet okręty 
wpłynać na nią mogą. 


Memelalbo Miemen jest drugą wiele 


-ką rzeką w państwie Pruskićm. Idzie z Li 


iwy i pewnóy tylko części kraiów Pru- 
skich dotyka. Pod Tylżą dzieli się na ` 


(dwie odnogi, to iest na lak zwaną R us- 


sei Gildę (Russa und Gilge) obydwie 
ie odnogi uchodzą do frisze-haf. — Do 
Memla wpada także rzeka spławna Jura 
z Kurlandyi idąca. > af 

Krzeka Pregla iest stekiem różnych 
pomnieyszych strumieni, wPrussach wscho » 
dnich znayduiącyeh się. -Pod Tapliewem 
łączy się z rzeką Deiną, za pomocą kana- 
łu, który iest dziełem dawnych ieszcze 
krzyżaków. Pregla dzieląc się przy wsi 
Steinbeck na dwie odnogi, płynie aż pod 
Królewiee, gdzie tworzy wyspę Kneipkof 
zwaną, i dopiero o milę za tém miastem 
wpływa do portu, Szczecińskiego. — Do | 
Pregli wpada rzeka Alle, która od miey- 
sca e się łączy z Guberą,' spławną 
bydź zaczyna.. f | 

W kolei rzek większych w Prussach, 
iest trzecia rzeka Odra. ldzie z Morawii 
gdzie się przy wjosce Haslicht „zaczyna, i 


„dopiero pod Oderberg wchodzi w granice 


Szląska pruskiego; przerzyna wzdłuż całą 
tę prowincyą, następnie Brandeburgiią 1 
Pomeraniis, gdzie ped miastem'Gartz, dzie» 
li się na dwie odnogi. Odnogę, na wschód 


„wody swoie tączącą, nazwano Neglitz, 


druga zatrzymała pierwotne rzeki qazwi- 
sko. Odra wpływa nayprzód odnogą swo- 
ią Neglitz, do ieziora Damm; z tamtąd przez 
mały i duży Haf, aż trzema uyśćiami, 


to iest: Diwenów, Swienei Peene, do mo- 


rza Baltyckiego. Samym kraiem Pruskim 
tynie blisko mil sto. — Znakomitsze rze= 
ki do Odry wpadające są: Oppa, Ohlau 
Bartsch, Bober, Nissa, naywiększa 
między niemi Warta. Bieg tey CHATY 
jest bardzo wolny, tak dalece, że spade 
wody nie iest większy iak dwa cale na ' 


100 stóp. — Warta przez rzekę. Noteć i 
przez kanał bydgowski, ma związek z wi- 
słą. 

„Note 


polanie, w bywszem Województwie Ino- 
wroeławskićm, zaczyna bydź spławną przy 


Nale, a wpada .w Wartę przy, Santoku.— | 


PDA 


Po obu ićy brzegach ciągną się równiny 


w torf obfitulące, w wielu mieyscach przez: 


założone groble zabespieczone. 

' Po Notecico dö swćy ważności iest rze- 
kaDrage, w Pomeranii poczynaiąca się. 
Długą przestrzeń ziemi przebiega ta rzeka 
nim się pòd 'Neu-Belitz » Notecią połączy, 
ale dla tego -dopićro od Hehzeii zaczyna 
bydź spławną; dawnićy łowiono w. nićy 
mnóstwo pięknych węgorzy, sliz i forel- 
lów, lecz. teraz te ryby ną bardzo rzad- 
kiemi w ićy wodach. 

Następnia teraz Elba, ezwarta wielka 
rzeka, państwa Pruskiego. — Poczyna się 
w górach olbrzymich, ale do Pruss dopie- 
ro pod. Mersęburgiem wpada. Przebywszy 
Magdeburg, Wittenberg i Sandau, dzieli 
się przy miosce Kóklitz , na dwa koryta 
(nowćy i starey Elby) łączy się znowu w 
iedno nie daleko od Borge, a przyiąwszy 
w siebie rzekę Eldę, opuszcza kraie Pru- 
skie, i między Hanowerem a Meklenbur- 
giem, w pada pod Gliikstadt w morze pół- 
nocne. — Ważnieysze rzeki które w kra- 
iu Pruskim do Elby wpadaią, są; Czarna 
Elster, Mulde, Saala, Havel (biorąca w 
siebie rzekę Spree) i Jetze. 

Piatą wielką rzeką iest Wezera, po- 
wstaiąca z rzek Werra i Fulda, a w morze 
północne, na mil 12 niżćy Bremy, wpada- 
ląca. Szczególnićy dla kandlu Westfalii 
iest użyteczną. ALE" 

Szóstą nakoniec główną rzeką państwa 
Pruskiego, iest Ren, do którego wpada- 
ią na ziemi pruskićy , następuiące cel- 
nieysze rzeki iako to: Nahe, Lahn, Mo- 
© mela, (do Mozeli wpada rzeka Saar) Ahr, 
> Sieg, Erfft, Ruhr i Lippe. | 

Dla ułatwienia handlu i komunikacyi, 
„mastępuiące są w Prussach porobione k a- 
mały. . | 

1) KanałBydgowski łączący Noteć 
z Brdą, o 10 szluzach, a przez wisłę z El- 


> ad mf A 1. r "5 zy MX 
bą SA 4 mle fust » prątów szeroś - 
„ki, 34 stopy głęboki. — Dochódu przynosi © 


é, dość znaczna rzeka, poczynaią- , 
‘ea się z ieziora Gopła i innych przy Sem- : 


nie i dozór wynoszą 5540 Talarów. 
Nosi na sobie statki z ‘ładunkiem od 

600 centnarów; rok rocznie przebywa po 

_nim biorąc w przecięciu, 600 statków. 


| dzynem, spławny iest dla mnieyszych stat- 

; ków, łączy dawny Nogat z Liebe, i służy 
do spadku wody z okolicznych nizin. 

3) Wielki i mały kanał Eryde- 

"ry ka (Fridrihs-Grabeą)w wschodnich Pru- 

sach; z tych pierwszy ma 3 adrugi 1 milę 

| długości.—Przez nie łączy się Deina z Ne- 


(RB anał Fin ow, łączy Odrę z Havelą. 
„Ma 5 „mil długości, 4 do 6 prętów sze- 
rokości, 15 szluz i 138 stóp 9 cali spad 
f A ANAI A. wala $ z - 
ku w napwiększćy wodzie. Przez ten każ 
| nał zegluga z Szczecina do Berlina stata 


się o połowę krótszą, bo dawniey statki 


j przez kanał Müllro ser, czyli 20 mił wie- 

| ćey przechodzić musiały. , ; 

| 5) Kanał Miiliroser, także kanałem 
Frideryka Wilhelma zwany, łączy: 
Odrę z rzeką Spree.: Założył go w roku 
1662 Kurfirst Friderik ` Wilhelm; iest . 
mile długi, 5 prętów szeroki, 6 stóp głę- 
boki, ma 10 szluz i 65 stóp spustu wody. 


6) Nowy kanał rzeki Odry zało 


żony był roku 1746, dla skrócenia żeglu- 
„gi na tćy wodzie. . Ę 


‘rocznie 13000 Talar: wydstki na utrzyma. 


2) Kanał Vorflut zwany, pod Kwi- 


| monin, ata z Gildą, przez co ułatwiona 
iest żegluga od Niemna aż do Królewca.” 


7)Kanał Plauenski, albo nowy fi. , 


drika Kanat (neu Fridrichs Graben) łącz 
` Elbę z Hawelą, skraca żeglugę między Berli 
nemi Nog 0? Jest 4+ mił dlugi, 26 
stop szeroki, ma 3 szluży i 26; stopy upństu 
wody od Elby aż do Hawli. age 
,S)Kanał Templiński idzie ed 
, leziora Lebawy do Hawli; zaymuie 43 mi] 


dla spławu zboża doBerlina. ' j 
9) Kanał Ruppiński łac 3 
Hawelą. Założono go wr. E GRA 
szluzy. ; ; zał. A 
10) Wielki głowny kanał (D 
Grosse. Haupt’ Kanal) źbuRówśły A A 
tach 1718 — 1774, iest 103 mil długi. - 


długościi ma 5 szluz, Służy szczególnićy 


K 
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11) Storkowski Kanał (Szorkowi- 
sche Fanal) idzie od ieziora Dolgen przez 
«miasto Storków. do ieziora Wolcyiskiego, 
ztamiądaż do Sprei. Wykopany w r.1732, 
- dla ułatwienia dowozu drzewa z sąsied= 
nich lasów do Berlina. - l 


12)Werbeliński Kanał, (Verbele 


liner Fiandi) idzie od ieziora tegoż nazwis- 
ka, aż do kanału Finow. Ma dwie szluży 
i 19 stop 6 cali upustu. . i 
13) KanałKłodnicki w Szlązku, 
wychodzi z szychty węglaney początkowo 
pod ziemią i wsklepioney stollni, do- 
„piero przy wiosce Zabrze wychodzi na po- 
wierzchnią ziemi. Ciągnie się obok huty 
Żelazney w Glewic i innych, przyimuie w 
siebie Kłodnicę która go wodą zasila, a 
kończy się pod wioską K!odnicą' gdzie 
przy: Kozel do Ordry wchodzi. 
14)Kanał Minsterskima9 mildła- 
gości, to iest od miasla Münster aż do 
Vechte. RE | 
_159)Kanał Zeglugi (Schiffarts Ka- 
nal) od Neussy do Venlo, rozpoczęty był 
w roku 1809 przez Napoleona, dla połą- 
czenia rzeki Maas z Renem. Pe przyłącze- 


niu w r. 1810 Hollandyii do Państwa Fran- 


cuzkiego, wstrzymano roboty około tego 
kanału , które iuż natenczas znacznie po- 
-sunięte były. Było zamiarem bywszego 
Cesarza, usposobić ten kanał pod statki 
Moguntskie i Trirskie, maiące zaswyczay 
123 stop długości, 21 stop szerokości, a 
ładunku do 6000 Centnarów. — Dokończe- 
nie tego kanału byłoby wielkićm- dobro- 
dzieystwem "dla przemysłu tych okolic , 
przez które miał przechódzić. Zdaie się 
dż teraz dokończonym nie będzie, z powo- 


du , że Belgium, iest w posiadaniu obyd- 


wóch brzegów rzeki Maas. — 


Liczne i znaczne Jeziora znayduią się | 


także w Państwie Prusskićm , a mianowi- 


eie w Wschodnich i Zachodnich Prussach, | 


w Pożnańskićm , w Brandeburgu i w Po- 


meranii. Znakomitsze są: Jezioro S$ pis= | RE 7 
| ć : p FF yiqtki z dzieła Pana Soltan pod żytua 


ding w Prussach wschodnich 12 do 14 
—mil długie, z wyspą, na którey stał nie 
gdyś zamek obronny Lyck zwany. — Je- 
zioro Mauer pad Angersburgiem, i 
Lewentyńskie pod Lëtzen. — Je- 


4 
4 


ska, 


+ 


zioro Wuschnisk niedeleko Liebstat , 
naygłębsze ze wszystkich, bo jak mówią, | 
150 sążni glębokie. Daley iezioro D ra us 

zen pod Eibląangiem i Gopłe wPo- 
znańskićm, należą de naywiększych. — ; 


Wszystkie ranią ryb w obfitóści, które z 


powodu nadzwyczaynych toni, trudne są 
do lowienia, — 3 

W Brandeburgii i Marchii eq także li- 
czne ićziora, ale inż znacznie mnieysze , 
a tąd tylko ważne,że. ze spławnemi rzekami / 
komunikuią —Naywiąksze między niemi 


‘igst jezioro Rupińskie ( Ruppinersee) 


półtory mili długie. — Jezioro Uker- 
sk-ie ma dwie mile dlugosci, ćwierć mi- 
li szerokości, ale nie iest głebszę nad 3 
sążnie, za eo obfitnie w ryby. Z tego to 
ieziora wypływa i bierzę owe nazwisko 
rzeka Uker. 

W Ponieranii naywiększóm ieziorem iest 
Wielkii mały Port, inaczey P o'f- 
tem Szczecińskim zwany, lubo właści- 
wie to nazwisko portowi Królewieckiemu 
służy. — Jezioro Madue nakie (Madiie 


albo Madüje-See) dwie mile długie, pół 


mili szerokie, 30 sążni głębokie. lnne któ- 
rych niemało, obfiazią w ryby; w niektó- 
rych zneyduią się ryby zwane Mareny. 
(Salmo maraenula). ` w x 
Saxoniia obfituie w prawdzie w stawi- 
ale mało ma iezior. Nayznaczniey- 
szym igi iezioro „Arend. y 
W Szląsku także niewiele i to mało 
znaczące tylko, są ieziera, iako to: Ko- 
swickie, Marwickie i Szwibuskie. 
W Westfalii, w Prowincyi Niższego Re- 
nu, i w Juliak-Klewe-Berg, naymniey iest - 
wód tego rodzaiu. Nayznacznieysze są 
Jezioraliaacheńskie iUlmneńskie. 
(Laachen und Utrmner See.) „dad 


-o (Dalszy ciąg nastąpi.) , - 
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Żem: Briefe über Russland und dessem 
Bewohner. 


Lekki wesoły umysł towarzyszy WSZĘG 


| dzie Rossganom; śpiewaią nawet przy 
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NEER c 
pracy. W dnie niedzielne i świąteczne 
zbiersią się wieśniacy ieżli iest pogoda 
od gołóm niebem, gdzie przy śpiewa. h 
1 hucznćy wieyskićj muzyce tańce wy- 
prawiaią, Nawet w porze zimowey, szcze- 
gólniey w czasie Świąt Bożego  Narodze- 
nia, przebiega młodzież z muzyką i śpie- 
wami ulice wieyskie do późnćy nocy. — 
Widok wieczora uroczystego w wielkićy 
-wsi test uderzaiący; mnóstwo ludzi różne- 
go wieku i różnóy płci, snuie się po środ- 
kowćy ulicy z zapalonemi smolówkami. 
Wieyskie instrumenta, które zwykle tań- 
cówi iśpiewowi chłopów towarzyszą, Są: 
1. Roxhoż, szałamaia z kory uwita, z 
bliska głośny i skrzypliwy, ale w pewnćy 
odległości, szczególnićy po wodzie i przy 
chórze śpiewaków, nie zły ton. wydaiąca. 
2. Bałałayka, instrument z strunami z 
małym. i okrągłym środkiem, a długą i 
wązką szyią. Robiona iest z drzewa 50- 
snowego i ma dwie struny. Lewa ręka 
wybiera tony, a prawa brząka. 
"3, Gudek, Rodzay skrzypców 0 trzech 
strunach. Graią na nina smyczkiem. 
4. Loszki, są to dwie drewniane łyszki 
z taldrzekami kruszcowemi, które się w 
miarę potrzeby mocniéy lub słabiśy ude- 
rżaią. ; ę 
5. Skóra na obręczy wyciągniona, na 
-któróy palcami się pociąga.  — 
6. Gzśla, stoiąca arfa z strunami 
eianemi. E Te 
1. Bandura, używaną iest tylko przez 
Ukraińców i przez osoby lepiéy ukształ- 
cone. Sa : 
8. Koza, We wsiach Rossyiskich tylko 
gdzie niegdzie na niéy grywaiąz ale u Fiń- 
„czyków iest Ona iedynym instrumentem, 
towarzyszącym ich płaczliwemu śpiewowi. 
Latwo iest poiąć, Że naród. tak bardzo 
tańce i Śpiewy lubiący, od dawna ucho 
iczucie dla harmonii mieć ;musiał. Ale 
dziwić się trzeba, iak dalece prości ludzie 
w Rossyi bez wyobrażeń prawideł í sztu- 
aki od naydalszych czasów w muzyce by- 


li biegłemi. Starożytne pieśni tego ludu, 


nadewszystko pieśni zwańe proiesznyie, 


s a = 


A, 


dró- | 
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| pomimo swoiéy prostéy melodyi, tąk są 


3 3 E SAE E, SRA SA 
sztucznie ułożone, że Paisiello i inni mu- 


"zycy młoscy, zaledwie przekonać się mo- 


gli, iżby te kompozycyi nieukształconych, 
prostych wieśniaków byty. Między no- 


wszemi pieśniami tego rodzalu, nie ma a- - 


ni iedney, któraby z siarożylnemi na po- 
równanie zasługiwała, iakkolwiek w kom- 
pozycyi ich, sztuka więcćy była pomocną. 
Do starożytnych pieśni ludu, należą tak= 
Że weselne i godowe; a z nowszych czAĄ= 
sów, żadnóy podobny pieśni niema. — 
Nakoniec w równie słarożytnych pieśniach 


zwanych chorowodnyie, przywoływane są- 


€ 


starożytne bóstwa Sławian Did i Lada.. 


Jan Pracz wydawca zbioru pieśni ru- 


skiego i rossyiskiego ludu z melodyami (*) 


mniema, ze dawni Sławianie wzory swo- 
-igy muzyki od Greków wzięli. Na 


wód swoiego twierdzenia przytacza: 1) 
e jak Grecy w śpiewach swoich różnicę 


między. Melopotyą i Rytmopotyą kładli, 


tak i starożytni Sławianie, podzielili swo» 
ie pieśni na melodyine, czyli taneczne i 
na harmoniyne, czyli śpiewne. (**) 2) że 


© 


du, uczynił Emeryk Staniewicz umie- 
szczaiąc próbki śpiewów ludu litew- 
skiego wraz z tłumaczenien na ięzyk 
polski w Tygodniku Wileńskim. Stya 
chać, że pracą ią eiągle się zaymuie. 
Życzyćby należało , żeby śpiewy -ludu 
iw innych. częściąch Polski zebrane, 

- wydane zostały. 


wiakach i Mazurach różnicy tey niem 
- spostrzegamy, Spiewą ie zarówno sa- 
motny pasterz iak wesołe grono tane- 
czników. Jedne tylko dumki. należą 
dò rodzuiu li harmonicznego; lecz te 
tylko w prowineyach polsko-tuskich s- 
śpiewane. Cechą ich iest głęboki smu- 
tek, noże, skutek nieszczęść, iakich pro= 
wincye te częścićy niż inne przez woye 
ny i pawietrża doznawały.. £ pieśni 
prawdziwie polskich tylko te, co w o- 


kolicach Sandomierza są śpiewane, na- * 


cechowane są smutkiem, w innych od- 
dycha wesołość. 


do- 


Padobną przysługę dla naszego naro. 


PY pieśniach naszego ludu w Frake= 


eż 


+ 
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pieśni i zwyczaie wieszczbiarskie od Bo- 


c 


zego Narodzenia aż do Epifunias, przez 
młodzież rossylską na. wsiach dochowy- 
wang, uderzaiące podobieńsiwo z znane- 
mi u Greków Pod: nazwiskiem. /ilidona 


maig ©. - 


Znacznieysze rozr ywkii zabawy naro- 
dowe Rossyan -są: j 


Mocowanie się. Walczacy` i się 
wpół, albo za kołnierz, ieden prawą dru- 
gi lewą - ręką; ieden drugiego usłuie na 


-ziemię wywrócić przez poderwanie nóg. 


Bóy nukułaki. Mało ma podobieństa 
zangielshićm boxowaniem. Nie rozbiera 
ią się po pas do nagaiak Anglicy, i wła- 
ściwie nie kułahuią się, ale ubrani zupeł. 
nie, nderzaią na siebie z góry: pięściami 
w wielkich skurzanych rękawicach. 


(Gorodki., Zabawa podobna do kręgli. 
Robią się dwa koła, w každém z nich sta- 
wiaią pięć cylindrowego kształtu klocków. 
Z pewney odległości rzucaią do nich dłu- 
giemi i cięźkiemi wąłkami; kto wszystkie 
pięć wywraca, ten wygrywa. - 

Rzucanie pilki nogami. Zabawy tey uży- 
walą w zimie dla rozgrzania się. Wielka 
skórzana piłka wyrzuca się w „górę, i gdy 
spada uderza się nogą ;. graiący usiłuią | 
dogonić, jąiz nowu w górę podrzucić, co 
bardzo iest trudno, bo gdy ią ieden'do- 
gania, odlaczaią ią drudzy spieszno ude- 


„rzaniem nogą. | 


Swayka. Nazwisko tey „zabawy Bock] 
dzi od narzędzia wniey używanego. Na. 
rzędzie to Żelazne kilkofuntowe, iest ziex 
dnego końca szpiczaste, z drugiego zaokrą- 
glone i rzucane Bywa. z żelazną obręczą, 
dwa cale średnicy maiącą. Nie trafiający 
w nia, musi Swaykę po każdem rzuceniu 
dopóty podnosić i podawać, dopóki iny 
nie chybi inie zluzuie go. Graiący stoią 
w około 'obręczki. 

Chustawki. Są główną rozrywką rossy- | 
ian wczasie świąt wielkanocnych. Są róż- 
nego es Niektóre maig tylko deskę | 
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kiedy JE drągami zawieszoną , inte 
zamiast deski, maią kształt konia, lwa, 
albo ielenia. Są, co maia podobieństwo 
do karuzełów i w koło się Ea: Zaba- 
wa ta, w innych czesciach roku tylko przez 
znakomitszych iest używaną. 

Góry z lodów-  Stawiane.są w Grudniu 
we wishjch miastach i wsiach, ieśli 
można nad rzekami lub strumykami. Na 
wsiach, używsią do tego naturalnych 
„wzgórków , które dópóty wodą polówa- 
ią, dopóki ie gładki lód niepokryie,i na 
których młodzież wieyska na saniach się 
slizga. Przeciwnie w miastach” z większyra 
kosztem i za pomocą ciesielki, stawiane są 
góry lodowe nad rzekami. Wchodzi się na 
takie rusztowanie oddzielnemi wschodami, ` 
a strona do spuszczania się przeznaczona, 
wyłożoną iest wielkiemi taflami lodu, któ. 
re mad wodą-są polewane. ` 


DV. 
kę VENEZIA 
FViersz Poety Sannaz sara, za którego każdę 
literę, Senati enecki zapłacił po 100 cekinów. 


Viderat Hadriacis nuper-Neptunus in un- 
dis, 

Stare urbem et tot: ponere jura mari 

Nunc mihi Tarpejàs- quantum vis Japita 
arcos * 

Qbijce, et altae moenia tacae Rońiae 

Si Tiberim Oceano praefers ga aspice 

utramque 
Hanc homines dices, hanc posel. Deos. 


E SS 


/ Widział Neptun w pośrodku burży i bab 


wanów,. 


Miasto, co niegdyś morzom nadawało pra- 


wa, 
Niechay Rzym z swemi gmachy w poró- 
wnaniu stawa: 
Jeżli komu nad Ocean, 
"trwoga 
Nad nim znaydzie płód MARA lecz tu 
dzieła Boga. 


Tyb ru większa 


